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OR.0012.6.3.2013
Protokół nr 3/13
z posiedzenia Komisji Edukacji, odbytego w Szkole Podstawowej Nr 5 i Gimnazjum Nr 1 
w Chojnicach w dniu 18.03.2013r. w godz. 1000 – 1200 

Obecni na posiedzeniu:

· członkowie Komisji:

1) Bogdan Kuffel

- przewodniczący komisji
2) Leszek Pepliński
3) Marek Szmaglinski

4) Edward Gabryś
5) Marian Rogenbuk
6) Tomasz Pajdak
7) Józef Skiba
członkowie nieobecni: 

Joanna Warczak
- usprawiedliwiona
Komisja prawomocna do odbycia posiedzenia.

· spoza Komisji:

1) Małgorzata Zakaszewska 
- Dyrektor Szkoły Podstawowej Nr 5

2) Małgorzata Henszke 

- Dyrektor Gimnazjum Nr 1

3) Janusz Ziarno


- Dyrektor Wydziału Edukacji, Wychowania i Zdrowia
4) Jacek Domozych 

- Dyrektor Wydziału Budowlano-Inwestycyjnego
5) Zdzisław Kufel 

- Pracownia Projektowa Projektowanie i Nadzorowanie
6) Dariusz Rząska 

- podwykonawca robót budowlanych
Posiedzenie otworzył Przewodniczący Komisji Pan Bogdan Kuffel, powitał zebranych gości oraz członków Komisji, stwierdził quorum i zaproponował następujący temat posiedzenia: 
1) Analiza i opiniowanie materiału sesyjnego, 
2) Potrzeby remontowe w Szkole Podstawowej Nr 5,
3) Potrzeby remontowe w Gimnazjum Nr 1,
4) Rozpatrywanie spraw bieżących,

który został przyjęty bez zastrzeżeń. 

Ad.1.

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – z czego wynikała zmniejszona subwencja?
· p.Ziarno – generalnie zdjęto 106.450 zł subwencji. Myśmy proporcjonalnie każdej szkole jeszcze musieliśmy zdjąć, więc mimo tego, że na początku były już znaczne kwoty pozdejmowane, jeszcze dodatkowo, bo nie pojawiły się z innych działów pieniądze, gdzie byśmy te brakujące pieniądze z subwencji dołożyli, tylko po prostu ścięliśmy wydatki bieżące. 
W związku z tym to też rzutuje na to, jakie my mamy tak naprawdę możliwości w tej chwili co do wyłożenia środków na remonty. One się znacznie zmniejszyły. To wynika z tego, że Ministerstwo przyjęło pewien mechanizm obcinania subwencji. Ona nie została tylko u nas zdjęta, ale wszędzie, nie z jakich pomyłek, ale generalnie z braków środków, które gdzieś tam wystąpiły. Nawet jeszcze nie mamy metryki, takiego rozeznania szczegółowego, tylko przyszło pismo, że zostaje ścięta. Dopóki nie mam tej metryki to ja dokładnie nie wiem z czego to wynika.
· p.Zieliński – czy to nie wynika ze zmniejszenia ilości uczniów?
· p.Ziarno – no, trudno mi powiedzieć. Dopóki nie będziemy mięli metryki, gdzie jest szczegółowe zestawienie, to ja nie jestem w stanie, z czego to dokładnie wynika. 
· p.Zieliński – musimy poczekać 2 – 3 tygodni i wtedy powinniśmy te metryczki otrzymać. Tak, że na przyszłą Komisję Edukacji ta informacja powinna być pełna. 

· Przewodniczący Edward Gabryś – jeżeli nie ma uwag do projektów uchwał, to proponuję przyjąć go do wiadomości. 

Rada przyjęła do wiadomości:
· projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2013r.,

· projekt uchwały w sprawie zmiany wieloletniej prognozy finansowej,

· projekt uchwały zmieniającej uchwałę Nr XXVI/276/12 Rady Miejskiej w Chojnicach 
z dnia 26 listopada 2012r. w sprawie przyjęcia programu współpracy Gminy Miejskiej Chojnice w 2013 roku z organizacjami pozarządowymi i podmiotami, o których mowa 
w art.3 ust.3 ustawy z dnia 24 kwietnia 2003r. o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie,

· projekt uchwały w sprawie określenia inkasentów opłaty targowej i wysokości wynagrodzenia za inkaso,

· projekt uchwały w sprawie przyjęcia programu opieki nad zwierzętami bezdomnymi oraz zapobiegania bezdomności zwierząt na terenie Gminy Miejskiej Chojnice w 2013r.,

· projekt uchwały w sprawie podziału obszaru Gminy Miejskiej Chojnice na sektory 
w celu zorganizowania odbierania odpadów komunalnych od właścicieli nieruchomości,

· projekt uchwały o zmianie uchwały w sprawie określenia wzoru deklaracji o wysokości opłaty za gospodarowanie odpadami komunalnymi,

· projekt uchwały w sprawie przyjęcia Gminnego Programu Wspierania Rodziny na lata 2013-2015,

· projekt uchwały w sprawie zbycia nieruchomości,

· projekt uchwały w sprawie nabycia nieruchomości,

· projekt uchwały w sprawie zamiany nieruchomości,

· projekt uchwały zmieniającej uchwałę Nr XXIII/251/12 Rady Miejskiej w Chojnicach 
z 27 sierpnia 2012r. w sprawie zwrotu nieruchomości na rzecz Zakładu Gospodarki Mieszkaniowej Sp. z o.o. w Chojnicach,

· projekt uchwały w sprawie wezwania do usunięcia naruszenia prawa,

· projekt uchwały w sprawie wezwania do usunięcia naruszenia prawa,

· projekt uchwały w sprawie ogłoszenia jednolitego tekstu uchwały w sprawie uchwalenia regulaminu utrzymania czystości i porządku na terenie Gminy Miejskiej Chojnice,

· projekt uchwały w sprawie ogłoszenia jednolitego tekstu uchwały w sprawie określenia zasad sprzedaży lokali mieszkalnych stanowiących własność Gminy Miejskiej Chojnice 
i bonifikat w sprzedaży.
Ad.2.

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – zanim przejdziemy się i obejrzymy obiekt szkoły prosiłbym, aby Pan dyrektor powiedział dlaczego mamy wysupłać z kasy miejskiej jakieś pieniądze, żeby dokończyć tą inwestycję, która miała być sztandarową w oświacie w bieżącym roku szkolnym. Proszę bardzo Pan Jacek Domozych.
· p.Domozych – na dzień dzisiejszy jesteśmy w trakcie realizacji pierwszego etapu przebudowy tej szkoły. Zgodnie z przetargiem wygrała go firma BUDMAR z Koszalina i realizuje go zgodnie z terminem zakończenia do końca lipca tak, żebyśmy mięli jeszcze czas na uzyskanie stosownych pozwoleń i rozpoczęcie nowego roku szkolnego w nowo przebudowanej szkole. Ten etap pierwszy zgodnie z przetargiem wskazuje na to, że zostanie zakończony w terminie w takim zakresie, jaki przetarg obejmował. Natomiast ze względu na brak środków ten pierwszy etap nie zawierał takich elementów jak: docieplenie starej sali gimnastycznej wraz z zagospodarowaniem terenu wokół niej. Chodzi tam o rozbiórkę tych dwóch szopek, które tam są, to znaczy jest to jedna szopka i wydzielone miejsce na pojemniki i wybudowanie tego od nowa, czyli zakończenie zagospodarowania terenu. I to jest kwota w granicach 200 tys. zł. Myśmy od tego odstąpili w pierwszym etapie ze względu na brak środków. To jest pierwszy powód jakby. Drugim powodem było to, że liczyliśmy, iż dostaniemy pieniądze z PEFRON-u na budowę windy. Nie wiedzieliśmy w jakiej ilości je dostaniemy. No i dostaliśmy je w wysokości 81 tys. zł, ale wartość inwestycji nie została zwiększona póki co. Czyli na dzień dzisiejszy dysponujemy rezerwą w granicach 45 tys. zł, które moglibyśmy przeznaczyć na realizację drugiego etapu. I to jest jakby pierwsza potrzeba dotycząca środków. Druga potrzeba to są rzeczy związane, po pierwsze, ze złym stanem kominów nad starą częścią budynku. 3 lata temu, kiedy była robiona dokumentacja one jeszcze wyglądały dobrze. Okazało się, że zostały pomalowane farbą bez remontu i to wyglądało dobrze. W tej chwili zaczynają się sypać i moim zdaniem, no nie powinniśmy kończyć tego etapu bez wyremontowania tych kominów, bo jeden z nich to już w ogóle zaczyna się sypać. To jest ten jakby jeden element i drugi element, to jest to, że doszliśmy wspólnie do wniosku z Panią dyrektor i z projektantem, że dobrze byłoby powiększyć zakres szatniowy o tą część, która dotychczas była bodajże harcówką z pomieszczeniami gospodarczymi w piwnicy. To by trzeba było zrobić teraz, przynajmniej 
w części dotyczącej robót rozbiórkowych i żelbetowych, tak bym to określił. Wykończenie można zrobić później za inne pieniądze, ale w tej chwili skuć beton i przeprowadzić te roboty ogólnobudowlane należałoby teraz, żeby później nie zniszczyć tego, co zrobiliśmy. Jest jeszcze trzeci element w tym wszystkim, to jest trzeci etap przebudowy tej szkoły założony, to jest przebudowa piwnic pod starą salą gimnastyczną na cele Obrony Cywilnej. Właściwie o tym etapie w ogóle nie rozmawialiśmy, bo jest to dosyć pokaźna kwota kosztorysowa w granicach 200 tys. zł. Jak będzie potrzeba przeniesienia tego magazynu, to można to zrobić w różny sposób. Po prostu można nie wydawać pieniędzy, bo budynek byłby ocieplony w całości, zagospodarowany teren, nowe drzwi wstawione i wejście nowe. To by było w tym zakresie. Natomiast wewnątrz by należało, moim zdaniem, posprzątać i zastanowić się czy magazyn OC mógłby tam być. W tym etapie jeszcze jedno, bo tam był problem w tej części wentylacji. 
W tym etapie przy dociepleniu starej sali gimnastycznej jest jeszcze etap dostosowania tej całej części do wymogów zgodnych z przepisami, to tam w żadnym pomieszczeniu nie ma, albo funkcjonuje nie tak wentylacja. Stąd kwota, o której za chwilę powiem jest taka a nie inna. 
I byśmy przygotowali te pomieszczenia podziemne do magazynku OC, być może bez kosztów, tylko byśmy tam wysprzątali. No wysprzątać musi wykonawca, bo w tej chwili ma tam swoją siedzibę i taka szansa bez wielkich kosztów przeniesienia magazynu, który w tej chwili znajduje się w podziemiach przedszkola któregoś, byłaby. I teraz, jeżeli chodzi o koszty. Koszty kominów + pełnej adaptacji tych pomieszczeń, to jest ok. 110 m2 na szatnie wynosiłyby w granicach 100 tys. zł netto. Czyli to jest gdzieś 120 tys. zł brutto. Koszty remontu sali gimnastycznej w tym pełnym zakresie, to byłaby kwota ok. 220 – 230 tys. zł brutto. I jak to zsumujemy, mamy ok. 40 tys. zł, no to wychodzi w granicach 300 tys. zł, byłyby potrzeby, żeby zakończyć ten etap. Mówię etap bo zostałaby nam wtedy ta adaptacja na cele Obrony Cywilnej, która mogłaby się odbyć bez jakichś tutaj wielkich ingerencji związanych z przebudowami. Mogłoby to się zakończyć na rozpoczęcie nowego roku szkolnego. Ja rozmawiałem z burmistrzem wczoraj i on obiecał, że się temu przyjrzy i będzie szukał rozwiązań, które proponowałby na następnej sesji. No, jak to będzie zobaczymy. W każdym razie możemy rozważyć jakby dwa etapy w tej chwili, tak uważam. Pierwszy, to jest to co jest w budynku, czyli kominy i szatnie, i uważam, że to powinniśmy zrobić wszystko, żeby to zostało do września wykonane i ten drugi etap, czyli docieplenie ścian z tymi obiektami, które no możemy zrobić załóżmy w przyszłym roku. Takie etapowanie zakładała dokumentacja, takie etapowanie zakładały kosztorysy i takim etapowaniem jakby był ten przetarg, który dotyczył pierwszego etapu. 
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – przyjmując etapowość, jak Pan sam powiedział, mamy 45 tys. zł, to pierwszy etap kosztowałby ile?

· p.Domozych – 120 – 130 tys. zł. 

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – czyli na chwilę obecną potrzeba nam 90 tys. zł, żeby wyjść z budynku.
· p.Domozych – żeby wyjść z budynku. Zagospodarowanym terenem, zgodnie z przetargiem, bo on nie jest w 100%, nowe zagospodarowanie się kończy, jak się kończą budynki, bez starej stali i bez tych dwóch obiektów i bez uporządkowania wentylacji w tych pomieszczeniach. 

· p.Ziarno – wiem, że w tych zadaniach są takie rzeczy, jak malowanie zniszczonych ścian korytarzy i sal po remoncie i wymiana glazury w natryskach. Czy to jest też ujęte w tym?
· p.Zakaszewska – nie, to są moje potrzeby.

· p.Kufel – mówimy o szatni i kominach. 
· p.Ziarno – byłaby szatnia, kominy i ocieplenie? Czy nie warto byłoby zrobić tego kompleksowo, żebyśmy więcej tam już nie wchodzili. 

· p.Domozych – to znaczy, warto by było. Ja powiem otwarcie, liczę na to, że znajdą się środki na całość. 

· Radny Józef Skiba – ja myślę, że jeżeli nie zrobimy tego jednym ciągiem, to nie wiadomo, czy to ocieplenie w ogóle będzie zrobione. 

· p.Domozych – ja bym zwrócił uwagę na to, co z nami zrobią, jak my tego nie zrobimy 
w 100%. Zwróćmy uwagę na położenie geopolityczne tego obiektu w stosunku do osób poruszających się. Oni będą widzieli właściwie to co zostało do zrobienia.

· p.Zakaszewska – ja przede wszystkim cieszę się, że Państwo mogliście przyjść tutaj, no i tak optymistycznie zacznę, że myślę, iż to wszystko uda się zakończyć i zapraszam wszystkich 
w dzień rozpoczęcia roku na taką uroczystość, ponieważ już wczoraj zaczęliśmy w radzie 
o tym mówić, ponieważ to jest jednak proces. Jesteśmy w takiej sytuacji, że do tej pory nasze dzieci młodszych klas, czyli pierwszych, drugich i trzecich nie korzystały w ogóle z szatni. Więc w tej chwili nie dość, że tych pomieszczeń szatni mamy mniej, ponieważ jedna z części dla starszych klas została przy remoncie, można powiedzieć, że nawet zniszczona, bo tam trwa przebudowa i nie może być teraz przy tej nowej klatce, zjeżdżając do samej piwnicy będą eleganckie drzwi, będzie wszystko zakończone, a dalej będzie trwał remont. Przy czym dzieci będą musiały jednak korzystać z pozostawiania odzieży w klasach, na co nie przyzwala Sanepid. Druga sprawa, no brak szatni to nawet Sanepid się ciągle czepia, dlaczego dzieci młodsze nie mają szatni, a tymczasem nawet te starsze dzieci będą po prostu okrojone. W tej chwili dzieci z czwartych klas, no nie korzystają od zimy z szatni, no bo nie ma już dla nich miejsca. Natomiast, jeżeli chodzi o boisko, to ja się martwię o co innego. O to, że jeżeli będzie tutaj ta część zagospodarowani zrobiona, bo będzie nieco inaczej, nie będzie schodów, tylko będzie pochylnia zrobiona i nie wyobrażam sobie, że na drugi rok to będzie musiało być zniszczone 
i docieplenie robione, szatnie, tak?
· p.Domozych – nie. Bądźmy precyzyjni. Ja bym też tak chciał, żeby tak było, ale piwnice są ocieplone. Tak, że my tutaj w tym zakresie zrobili wszystko, zdając sobie sprawę, że może nie być pieniędzy na następny etap, żeby nie niszczyć tej nowej nawierzchni. Natomiast pewne sprawy związane z tym budynkiem garażowym i z tym wydzielonym miejscem na śmietnik, no spowodują jakiś tam ruch. 

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – a te elementy zniszczone przez inwestora w trakcie, to on wyremontuje za własne środki, w ramach tego remontu?
· p.Zakaszewska – to co uległo tutaj zniszczeniu?
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – tak.

· p.Zakaszewska – nie. No, chyba, że coś przypadkowo się stało, to wiadomo. Tu chodzi o coś innego, że rozpocznie się nowa budowa i sprzęt musi jakoś wjechać. Tam jest polbruk i wjedzie na tą część. Ja chciałam o jednej rzeczy powiedzieć, o której tutaj nikt nie powiedział, że należałoby pomyśleć chyba, jeżeli chodzi o remonty w szkołach, o nieco innym spojrzeniu, bo ja teraz widzę, ile było wydanych pieniędzy, które, no po prostu się niszczą, bo coś zostaje rozebrane, a wymaga np. bezpieczeństwa, czy nie ma nikt takiego dalekosiężnego pomysłu, żeby to zrobić raz a dobrze. Czy nie należałoby skorzystać z tego, że po prostu pomijamy jakąś szkołę w remoncie na dany rok, ja mówię poza awariami i na drugi rok, np. moja szkoła nie byłaby uwzględniona w jakichś tam większych remontach, bo w ten sposób rzeczywiście my łatamy dziury, zabezpieczamy coś i ciągle te pieniądze są z powrotem zniszczone, bo jest przebudowa. Chodzi o to, żeby pomyśleć raz. Ja bym była za tym, żeby np. w szkole nr 5, bo to jest teraz priorytet, aby ukończyć ten remont, a w przyszłym roku, no mogę być pominięta 
i być może inna szkoła skorzysta z większej puli i będzie to zrobione kompleksowo i na dłuższy czas. Czy nie należałoby w takim kierunku nawet pójść. 
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – realia są takie, że my naprawdę nie mamy w tej chwili pieniędzy. To jest racja, my to rozumiemy, tylko kwestia pieniędzy. Trzeba zrobić dzisiaj wszystko, żeby to co musimy zrobić, to musimy zrobić. Byłoby sensowne, bo to jest ulica przelotowa Kościerska i jeżeli zrobimy fragment, a nie zrobimy reszty, to my się w tym momencie ośmieszymy. Wydamy na krytykę nie tylko opozycji, ale i ludzi, bo mówiło się, że jest to sztandarowa inwestycja, jedyna taka duża w sensie zakresu finansowego w oświacie, a tu zrobimy tylko część, a pozostałe będzie czymś, co będzie urągało estetyce i nie tylko. 
· p.Zakaszewska – ja tylko dopowiem, że te moje potrzeby, które ja zgłosiłam, ja jestem skłonna tutaj po prostu z tego zrezygnować na koszt dołożenia do tej szatni. Tak, że tutaj to jest dla mnie teraz priorytetem. Ja mogę wspomóc w ten sposób, że np. woźni by pomalowali. Wszystko byłoby przygotowane, a my pomalujemy sami. Ale ja nie wiem, jaki to będzie zysk. W każdym razie, to co możemy zrobić sami, to będziemy robili. 
· p.Ziarno – ja uważam, że jednak należy tą inwestycję zakończy i nie rozbijać tego na etapy, bo ten etap jest droższy. Ja już nie mówię, że jest większy bałagan, bezpieczeństwo, wszystko należy od nowa zabezpieczyć itd. i gdybyśmy tutaj się zamknęli w tym roku chociażby tylko na tej szkole, bo tak naprawdę to my nie mamy żadnych innych w tej chwili środków planowanych. Budżet jest taki, jaki jest i w tym roku się nie da z wydatków bieżących ściągnąć na remonty. Tym bardziej, że ostatnio ministerstwo nam 100 tys. zł ścięło z subwencji i to, co mamy to jest właściwie na takie bieżące wydatki i tutaj o remontach nie można marzyć. Natomiast, co roku jednak wydawaliśmy te 300, 400, 500 i więcej tysięcy. Zawsze była jakaś pula pieniędzy i dobry zwyczaj to był i myślę, że należałoby go kontynuować. Ja jestem przekonany, że gdzieś tam w innych działach te środki by się znalazły. Nie będę wskazywał gdzie, bo mi nie wypada, to radni mogą. Natomiast można powiedzieć, że ta szkołą nam nie wymiera, bo w niej zawsze jest pełne obłożenie. To jest liczna szkoła i jak byście Państwo popatrzyli w koszty utrzymania jednego dziecka, to ta szkoła jest tania, to jest najtańsza szkoła w Chojnicach. 

· p.Domozych –a będzie jeszcze tańsza. 
· p.Ziarno – a teraz, jak ocieplimy, no to od razu mamy oszczędności i mi się wydaje, że w tą szkołę warto inwestować, chociażby, żeby ten proces zamknąć. Ten zasadniczy proces remontowy zamknąć. Potem mamy tylko drobiazgi, naprawy. Tyle bym miał na ten temat. Tak, że bardzo bym prosił, zachęcał, żeby się nad tym mocno pochylić i zdecydować, że tutaj robimy kompleksowo do końca w tym roku. 
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – mamy to szczęści, że w naszej komisji jest Przewodniczący Komisji Budżetu, więc może by się temu przyjrzał. Sens tego i logika jest i żeby te pieniądze znaleźć, aby to wyremontować kompleksowo, do końca. 

· Radny Marian Rogenbuk – powiedzmy sobie tak, na dzień dzisiejszy wygląda na to, że nie ma żadnych środków i nie ma żadnych szans. Natomiast myślę, że my wszyscy jak tutaj jesteśmy…
· p.Domozych – jeszcze chciałbym powiedzieć, że te kwoty, o których mówiłem, to są już takie realne kwoty, że nie należy liczyć, że tu będą wielkie oszczędności. Może się nawet zdarzyć, że może do 10% nawet i brakować po przetargu. To tak na marginesie. 

· Radny Marian Rogenbuk – w każdym razie realnie trzeba założyć, że brakuje na ten moment 300 tys. zł i w zasadzie tu nie można żadnej składać deklaracji, bo dzisiaj autentycznie tych środków nie ma. I trzeba powiedzieć brutalną prawdę – nie ma, nie jesteśmy w stanie zrobić i nie zrobimy, ale do końca też nie należy też zajmować takiego stanowiska, bo dzisiaj jeszcze nie mamy, tak naprawdę nie wiemy ile pojawi się kolejnych wolnych środków. Już pewnie niedużo. Nie chcę tutaj mówić na jaką kwotę liczę, natomiast myślę, że my wszyscy jak tutaj jesteśmy, myślę o radnych, zrobimy wszystko, gdyby były jakiekolwiek szanse, żeby to zadanie wykonać. Bo po prostu kolejny raz byśmy już tutaj nie musieli wchodzić, nie musieli w części psuć tego, co został zrobione. To jest pierwsza sprawa, a druga to jest kwestia bardzo prozaiczna – wizualna chociażby, że zadanie zostało skończone, skończone solidnie 
i wychodzimy z tego tematu i wtedy przez 3 lata Pani dyrektor nie ma żadnych środków, poza typowymi awariami, ale szkoła będzie zrobiona. Poza tym ja chcę powiedzieć, że przecież my taką politykę stosujemy od kilku ładnych lat. Szkoła nr 7, no może tak do końca kompleksowo w 100% nie została załatwiona, ale w 95 co najmniej. Bo co tam jeszcze brakuje? No może parkingu na ileś samochodów, ale w zasadzie jak inwestowaliśmy tam, to inwestowaliśmy od początku do końca przez okres prawie 3 lat. Teraz szkoła nr 5. Natomiast, w kolejce pewnie są inne zadania. Mówiliśmy jeszcze o Gimnazjum nr 2 i Szkole Podstawowej nr 1. To też będzie duże. Ale, jeżeli już tutaj jesteśmy i wydano tyle, no to faktycznie aż by się prosiło, żeby wydać jeszcze tych kolejnych 300 tys. zł, bo w łącznych nakładach, no stanowią znikomy procent, bo ok. 10 i taka jest logika. Tak, że myślę, iż my dołożymy wszelkich starań. Natomiast składać tutaj obietnice, że na pewno znajdziemy środki, to byłby chyba absurd na ten moment. Bo nie można fikcyjnie naginać przychodów po stronie udziału w PIT-ach i CIT-ach, bo wydawałoby się, biorąc pod uwagę dynamikę z minionych lat, że tam moglibyśmy jakby dopisać, powiększyć te kwoty, bo przychody, no nie powinny być niższe jak w ubiegłym roku. Ale przestrzegam jednak, nas kryzys w zasadzie teraz dopada i cały bieżący rok ja nie wierzę w to, że będzie lepszy po stronie naszych udziałów w podatkach pośrednich. W podatkach bezpośrednich może nie będzie gorszy. Natomiast to są główne źródła przychodu. Zwróćcie uwagę, subwencję już nam o 104 tys. zł obcięto, a w szkolnictwie, w oświacie te 90% kosztów to są koszty ludzkie. W każdej firmie koszty ludzkie są znaczące. W wielu przypadkach stanowią więcej jak 50%. No, ale w edukacji, w oświacie to jest 90%. W związku z tym, no tutaj oszczędności, nawet jeżeli się pojawią po stronie ogrzewania itd., to w sumie stanowią one znikomy ułamek procenta. No, taka jest brutalna prawda. 
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – proponuję, abyśmy w tej chwili podjąć wniosek, a następnie pójdziemy zobaczyć to o czym tutaj mówiliśmy. Apelujmy do Pana burmistrza, żeby jednak te pieniądze znalazł, nie robiąc deklaracji, że on je znajdzie. Ale skoro się ma przyjrzeć, to może powie, czy jest szansa, żeby te pieniądze na dokończenie inwestycji w Szkole Podstawowej nr 5 się znajdą. Mówimy o kwocie ok. 300 tys. zł. 

· p.Zieliński – wszystko musimy zrobić, żeby tą inwestycję zakończyć, ale to jest ogromna kwota, z nadzieją, że ją się wyszuka i dokończy, bo innej opcji nie ma. 
Komisja podjęła następujący wniosek:
Komisja apeluje o znalezienie środków na dokończenie remontu w Szkole Podstawowej nr 5 w kwocie ok. 300 tys. zł.

/7 za – jednogłośnie/

Członkowie komisji i zaproszeni goście zwiedzili szkołę i wysłuchali informacji na temat prac remontowych wykonywanych i planowanych w placówce.
Ad.3.

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – dzisiaj generalnie chodzi nam o sprawy remontowe 
i w związku z tym proszę Panią dyrektor o informację, co w tej chwili jest elementem najpilniejszym do wykonania w Gimnazjum nr 1. 
· p.Henszke – pierwsza rzecz, tak jak już przesłałam informację w październiku, to usunięcie usterek pokrycia dachu nad dużą salą gimnastyczną. Przesłałam taką informację łącznie z parametrami, które podlegają wymianie, czyli podczas wizji lokalnej konserwatorzy, którzy sprawdzali dach stwierdzili, wówczas też z fachowcami się skontaktowałam, że jest pofałdowana papa obróbek murków attyk, odklejenie się złącz poziomych i pionowych papy na obróbkach, przesunięcie poziome ukształtowanych wgłębień gardzieli wprowadzających wodę do rynny w kierunku wzdłużnym, w stronę do poprzecznej osi symetrii połaci dachowej, pojawienie się szczeliny pomiędzy dociepleniem a murami o szerokości już 10 cm. Tak, że myślę, że to jest już priorytet, że tam część dachu trzeba rzeczywiście wyremontować. Więc sądzę, że to jest priorytetowe zadanie, jeśli chodzi o remont. Kolejna sprawa to wymiana zużytego osprzętu elektrycznego oraz dostosowanie instalacji do obowiązujących norm. Wynika to z przeglądu technicznego obiektu, ponieważ, jeśli chodzi o ten osprzęt i instalację, to część już jest zniszczona, część wymaga wymiany. Również przedstawiłam, co jest też konieczne, co prawda to może nie podlega pod ten paragraf – wymiana lamp. Nie podlega, ale jest to istotne, ponieważ są na korytarzach jeszcze lampy, które zagrażają bezpieczeństwu naszych dzieci. To jest kwota ok. 20 tys. zł. Ja wiem również, że to nie podlega temu paragrafowi – zakup lamp do oświetlenia ewakuacyjnego. Natomiast, jeżeli chodzi o pozostałe rzeczy, typu remont szatni wraz z natryskami, to możecie Państwo obejrzeć, w jakim one są stanie i remont szatni ogólnej wraz z korytarzem. To jest tzw., no nazwijmy to „koncert życzeń”, ale to są na razie tylko pewne rzeczy, które byłyby istotne. Tak jak mówiłam priorytetem jest dach, lampy 
i oświetlenie ewakuacyjne, a w konsekwencji pozostałe na przyszły rok. 
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – kiedy robiony był ostatni remont tego dachu nad salą gimnastyczną?

· p.Ziarno – inwestycja 2005r.

· p.Henszke – tak, ten dach był odbierany w 2005r. 

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – gwarancja była ile lat?

· p.Henszke – 5 lat, tak że to jest pogwarancyjna. Wcześniej były usterki już usuwane w okresie gwarancyjnym, bo zgłaszałam. 

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – prosiłbym Pana dyrektora Domozycha o wyjaśnienie, dlaczego ten dach jak pamiętam, jak jestem radnym, to zawsze problem z tym dachem był, usuwanie tych usterek. Czy one powstają w wyniku wadliwego zrobienia przez tą firmę, czy po prostu jest to w wyniku działań atmosferycznych? Przeraża mnie ta szczelina, bo przecież tam woda zacieka i rozsadza cały czas. W więc to jest degradacja budynku. No, ale z czego to wynika? Ze źle wykonanej pracy?
· p.Domozych – pewnie zza biurka trudno to stwierdzić. Ja z tym tematem w tej chwili się dopiero zapoznaję i pytanie moje pierwsze jest takie, kto był inspektorem nadzoru wtedy przy tych robotach? Czy był tam jakiś inspektor nadzoru? Ja sprawdzę, jaka firma wykonywała ten dach i dotrzemy do tych dokumentów odbiorowych, co tam powinno być zrobione, jak to powinno być zrobione i przez kogo powinno być zrobione. W tej chwili mamy jakąś tutaj opinię też jakby sporządzoną, jak rozumiem, na Pani prośbę, przez tą firmę, która gdzieś się tam przewija w tym wszystkim, przy jakichś usunięciach usterek i dobrze byłoby spojrzeć na to troszkę niezależnie. Ale to muszą być warunki, czyli ktoś musi niezależny dokonać oceny technicznej stanu tego dachu wraz z opracowaniem jakiegoś kosztorysu, przedmiaru robót 
i przyjrzeniu się przyczynom. Bo z tego co ja tutaj słyszałem, to z tym dachem się różne rzeczy działy. On tutaj się prawie nie zawalił w pewnym momencie. 

· p.Ziarno – błędna konstrukcja była wtedy. 

· p.Domozych – no właśnie, ale czy teraz ten dach już jest na tej nowej konstrukcji, czy na tej błędnej, czy ta błędna została tylko połatana, że tak powiem, bo te skurcze i te pęknięcia niekontrolowane mogą być spowodowane tą konstrukcją. Trudno mi tu powiedzieć.
· p.Ziarno – konstrukcja jest poprawiona. Natomiast nie wiadomo, jak ona się zachowuje w tej chwili? Czy ona też nie ma w tej chwili jakichś naturalnych ugięć?

· p.Domozych – no właśnie. Teraz my tego nie stwierdzimy. To trzeba po prostu tam wejść. To znaczy, faktem jest, że no to też trudno stwierdzić zza biurka, ale nie wiem czy my tam coś zobaczymy, ale z tego wynika, że jest potrzeba jego naprawy i jeszcze raz się trzeba na ten temat… Bo tej ekspertyzy dokonał ktoś wchodząc na dach i obserwując te rzeczy które trzeba poprawić. Ale moim zdaniem trzeba się przyjrzeć nie skutkom, ale również przyczynom 
i przede wszystkim zdiagnozować, czy to jest po prostu zużycie materiału, czy przyczyny są 
w pracy konstrukcji, czy coś tam jeszcze? I od tego zaczniemy i wtedy na podstawie tego należy opracować ekspertyzę i na podstawie ekspertyzy sporządzić przedmiar robót i wykonać te naprawy tak, żebyśmy już do tego nie wracali, jeżeli jest to możliwe. 

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – czy Pani dyrektor ma wiedzę, na podstawie tej opinii, czy ta przestrzeń rozwarstwienia jest odsłonięta w tej chwili?

· p.Henszke – nie umiem powiedzieć. 
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – bo jeżeli tam jest szczelina, to w tej chwili wchodzi tam śnieg, deszcz i następuje degradacja. 

· p.Henszke – są takie momenty, że woda się pojawiła na sali.

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – to jednak jest to tego rezultatem. Uważam, że rację ma tu Pan dyrektor, iż należy dotrzeć do tych materiałów, przeanalizować i podjąć decyzję. 

· p.Domozych – ja się umówię z osobą, która robi przeglądy tego budynku i chyba więcej już nikogo nie potrzeba. Myślę, że sobie damy radę. 

· p.Henszke – on również przedstawi Państwu tematykę instalacji elektrycznej i osprzętu elektrycznego. Lampy to ja już we własnym zakresie zauważam, że jest potrzeba wymiany. 

· p.Domozych – zapoznałem się z tymi potrzebami remontowymi i oczywiście nie ma dyskusji z tym dachem trzeba coś zrobić. Przyjrzeć mu się, zobaczyć co dalej. Tylko oczywiście zima oczywiście nie odpuszcza i póki co trudno jest tam zajrzeć, ale zaraz po świętach byśmy się tu spotkali i spróbujemy przyjrzeć się temu wszystkiemu i dać jakąś taką opinię. 

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – czy te plamy są widoczne?
· p.Henszke – tak widoczne jest to na suficie, dlatego zgłosiłam to już dużo wcześniej. To nie można porównywać do zagrożenia sprzed 2005r., ponieważ ta konstrukcja sprzed 2005r. była wadliwa. Tam były poważne pęknięcia i to wszystko już jest, może nie naprawione, tylko tam była wymiana belek, konstrukcji. Więc to nie jest jakby łatanie czegoś, co było wcześniej. 
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – a jeżeli chodzi o te lampy, to jakieś stare obudowy są, czy jak to wygląda?
· p.Henszke – to są już stare obudowy, to są lampy w niektórych pomieszczeniach jeszcze sprzed 20 lat, jarzeniowe. Na ile można, to rzeczywiście wymieniamy. Robią to moi konserwatorzy. Tak samo niewielka wartość, jeśli chodzi o oświetlenie ewakuacyjne, to jest ok. 5 tys. zł. Tylko są miejsca, gdzie to oświetlenie jest potrzebne, tam gdzie rzeczywiście tych luksferów jest zbyt mało. 
· p.Ziarno – to nie są duże koszty tego oświetlenia ewakuacyjnego i ja myślę, że to by się 
w ramach budżetu znalazło. 

· p.Henszke – trudno będzie. 
· Przewodniczący Bogdan Kuffel – tutaj dach jest priorytetem, a te 5 tys. zł, to nie są aż tak wielkie pieniądze i może je znaleźć w ramach budżetu.

· p.Henszke – ale na lampy na korytarzach szkolnych niestety tego się nie uda znaleźć.

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – pieniędzy nie mamy i może to jakoś etapowo robić. 

· p.Zieliński – proszę wziąć pod uwagę, że ogromną kwotę, jeśli chodzi o inwestycje oświatowe, pochłonie szkoła nr 5 w tym roku, dlatego musimy być bardziej cierpliwi i robić tylko te rzeczy, które są niezbędne. 

· Przewodniczący Bogdan Kuffel – ten dach, w momencie kiedy jest rozwarstwienie ono się będzie pogłębiało. Woda jest czynnikiem destrukcyjnym, a teraz woda w połączeniu z mrozem będzie to rozsadzać, czyli to się będzie powiększało. W związku z tym prosiłbym Pana dyrektora Jacka Domozycha, żeby odbył to spotkanie z tym inspektorem nadzoru i zastanowili się wspólnie, co było powodem, że takie elementy po pracach gwarancyjnych znowu się pojawiły? Czy to jest jakaś kolejna wada? 
· p.Zieliński – cokolwiek by tam nie było przyczyną, to musimy to naprawić. 

Komisja podjęła następujący wniosek:
Komisja wnioskuje o pilne sprawdzenie przyczyn powstawania usterek pokrycia dachowego sali gimnastycznej w Gimnazjum nr 1, ich usunięcie oraz dokonanie niezbędnych napraw tego pokrycia. 

/7 za – jednogłośnie/
Członkowie komisji i zaproszeni goście zwiedzili szkołę i wysłuchali informacji na temat stanu technicznego placówki.
Na tym Przewodniczący zamknął posiedzenie komisji.
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